
Skrzat Borówka zasnął w mik gdy obudził go 
Wiewiórki zgrzyt! Cześć moja miła czy pomóc ci w czymś??
Oj drogi Skrzacie gdybyś tylko mógł, pomóc żołędzi pozbierać mi.
Moja norka jest pusta a zimna tuż tuż. Sama nie zdążę napełnić jej już. 
Skrzat w te pędy wziął szybko kosz i pomógł wiewiórce pozbierać żołędzi i kasztanów stos.

Moi mili gdy zima sroga nawiedzi nas pamiętajcie o zwierzętach – prosi nas Skrzat!
Ptakom do karmnika nasypcie zbóż a wiewiórką pod drzewem połóżcie 
[bookmark: _GoBack]Kilka żołędzi i cóż to ostatnia przygoda Skrzata jest chyba że wy dopiszecie je! 
